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On  eg' laj  w okol icach mi ęd zy  W y s z k o w e m ,  
R o la n e m  a P u ł t u s k i e m  pod wsią D łu g ie  s io ­
d ł o  od b y ł a  się walka o k tó r e j  do tąd  ty le  z pe-  
wnością  wiemy  , ' że iuż walczyl iśmy z Gwar d j ą  
Ros sy jską  p r z y b y ł ą  z P e te r s b u r g a , k t ó r e j  p rze-  
dnia  s t raż  zos t ała  o dp a r t ą  z zna czną  sti atą.  O 
Zab ranych n i ep r zy i ac i e l sk i cb  ieńcach  ieszcze 
d o k ł a d n e j  n ie  ma wiadomości .  Dowódca  Gwar -  
dji  Na rodowe j  o d e b r a ł  wiadomość ze s i os t rze­
niec i ego H r .  To ma sz  P o to c k i  Ad ju tan t  N a ­
cze lnego W o d z a  zos t a ł  w twa rz  r an i ony .  R o ­
ze sz ł a  sig pog ło ska  że 2ch naszych Sztabsof-  
f icerów odda l iwszy  sig za nad to  na p r ze g l ąd  
okol ic  - otoczeni  zostali  p r ze z  Kozakow , lec* 
nie  ma o tein z apewniai ącego  oCIt!f*»e«iia. —• 
W  p i ą tkowej  b i twie  pod  J fd r z e io w e m  t akże  
ba rd zo  sig odzn acz y ł  3ci pu łk  S tr ze l ców p i e ­
szych.  Dowodzi l i  p i e ch o t ą  J e n e r a ło w ie  M il-  
herg  i M n d r y c h e w ic z .  —  Z ko rpusu  J e n e r a ł a  
D w ern ick ieg o  l edwo  połowa Officerow i Zo i-  
n i e r zy  pozos t a ł a  pr zy  nim;  gdyż  znaczna czgść 
różnemi  d rogam i  wróc i ł a  do Król es twa  i inż 
zh a jdu i e  sig w szei’egach  walczących.  Wczo* 
taj  D zien n ik  P o w s z e c h n y  don io s ł  w e d ł u g  o- 
de b ra n e j  wiadomości  z R r o d o w  dn i a  10 b.  m .  
>,Oczek iwane  z W i e d n i a  r oz s t r z yg n i eu i e  wzg lę ­
d e m  ko rpu su  J e n e r a ł a  D w e r n ic k ie g o  , n a d e ­
szło , w tej  t r e ś c i ,  że J e n e r a ł  zof f i c e r ami  ma 
być odp row ad zon y  do Ł a j b a c h ,  a ' żo łn i e r ze  do 
z iemi  S i ed m io g r o dz k i e j .  W s z e l k a  b ro n  ros ­
y j s k a  ma być  wy da na  R i d i g e r o w i ,  b ro ń  zaś 
■znana za własność  Rządiu Pol ski ego ma być 
na s k ł a d  z łożona .  K o n i e  off icerów ma łą  im 
być zost awione iako ich w ła sność .  R id i g e r  w y ­

ru sz y ł  wczora j  z B e re s te c zk a  z k o rp u s e m  swo* 
im do g łówne j  a rm j i . “  —  Rząd  Narodowy  d.  
12 Maia s t osownie  do uchwa ły  Sejmowej ;  w y da ł  
pos t anowieni e  z apewn ia j ące  dożywotr i ie  p e n ­
sje dla Podo ff i ce rów i Ż o łn i e r z y  k tó r zy  z po ­
wodu r an  w ciągu obecne j  wojny odn i e s iony ch  
stali  sig n i ez d a t n em i  do s ł użby  wojskowej^, o* 
r az  d la  W d ó w  i S i e r o t  po Podof i ce rach  i Ż o ł ­
n i e r zach  w boiu po leg łych .  —  Niezapomniel i  
z apewne  Polacy,  że K ościuszko  os t a t ni e  chwi-  
Je życia swego p r z e p ę d z i ł  w S z w a /c a r j i  w 
domu t amecznego  Obywa te l a  Z e l t n e r a , k t o-  
rego  ciągle do zn aw a ł  p r zy i aźn i .  T e n  z ac ­
ny  S z w a jc a r  t e r a z  p r z y s ł a ł  l ist  do  Rz ąd u  
Na rod owe go  prosząc  aby l i ' a r s t a w a  t r z y m a ­
ł a  do C h rz tu  syna iego.  T o  żądan i e  będz i e  
z apewne n a j chę tn i e j  do pe łn io n em .  Każdy zmie-  
s zkańców naszej  stolicy chc i a łby  zostać K u ­
m em  p rzy iac i e l a  K o śc iu s zk i ,  a nawe t  d n t e g o  
kumós twa  na l eżećby  chciel i  m ieszkańcy całe j  
P o l s k i . —  W c z o r a j  w T e a t r z e  Na ro:  wszystkie  
loże by ły  za ig t e i P a r t e r  p rawie  z a p e ł n i o ny .  
Pub l i czność  na j chę tn ie j  p r z y ł o ż y ł a  się do d o ­
chodu  p r zeznaczonego  na dost a r czen i e  ży w n o ­
ści dla naszego walecznego W o j s k a . — W c z o ­
raj  Ar ty l l e r j a  Gward j i  Na rodowe j  W a r s z a w s ­
ki e j  na okopac h  zwanych  S zw e d zk ie m i  za P o ­
w ą z k a m i  od b yw a ł a  p ró bę  s t r za łową.  Nowi Ar- 
t y l e r zyśc i  dowied l i  z i aką  gor l iwością  p r a c o ­
wal i  w tej  t r u d n e j  s ł u żb i e ,  i ok ryc i  zostal i  *a- 
g ł uż o ną  pochwałą .

W cz o ra j  w po ł ącz ony ch  J zbach  Se jmowych,  
t r w a ł y  dalsze  d iskusj e  wsprawie  Ra f a ł a  C ic h o ­
ck iego;  a s t rony Rz ąd u  tak onagda j  lak i w**o-
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r aj  p r z e ds t a w ia ł  rzecz R e fe r e n d a r z  G /as. W i e ­
lu Sen a to rów ,  Posłów i Depu tow any ch  z a b i e ­
r a ł o  g ł o s y ;  s zczególnie j  D epu to :  S z a n ic c k iz  
po w sze ch ne m zadowolen i em b y ł  s ł u c h a n y ; n a -  
kon i ec  od es ł an o  tę  sp r awę  do Rządu  N a r o ­
dowego .  W k r ó t c e  Sej i n będz i e  na r adzać  się 
n a d  nowym p r o i e k t e m  ieszcze powiększen i a  
wojska .  Każde  Woiewócjztwo i Wa r s za wa  ma-  
i ą uzbroi ć  s tosowną ilość żo łn i e r zy  nowoza-  
c i ę żnych .  —  W czo ra j  p r z y b y ł  do W ar s zaw y  
X że  H e n r y k  L u b o m irsk i z c ó rką  swą X ięż ną  
S a n g u szko w ą . P r z y b y ł  oraz  D o k to r  d n to r m a - 
c h i  L ek a rz  i n i eods t ępny  towarzysz  N a p o leo ­
na. T a k ż e  p r z y b y ł  ieszcze i eden  C h i r u r g  z 
P a r y ż a , o zdobiony  nowym Krzyżem. L ipcow ym ', 
w B erlin ie  d o z n a ł  011 wiele t r udnośc i ,  a 
go w policji  b adano ,  w te j że  chwil i  r z eczy  ie- 
go wszystkie  sk r adz iono  w obe rży .

R a d a  M u n icy . M .S .  W a rsza w y .  D l a u n i -  
kn i en i a  l i cznych dot ąd  zażaleń wzywa w ła śc i ­
ciel i  Domów w Stol icy iżby zg ła sza jącym się 
z pa l e t ami  k w a te r n i cze mi  Woj s ko wym i  nie i n ­
n e  iak p r zez  Lust r a t o rów  o be j r za n e  i za s t o ­
sowne uznan e  Loka l e  wydawać  chc ie l i .—  P r e ­
zes  G arb ińsk i.

Pewna  zacna  P o lka  r o d e m  z P oznańskiego  
ę .  domu  G.  p r z y s ł a ł a  do B an ku  Polskiego na 
p o t r z e b y  ojczyzny a mianowicie  na ulgę r a n ­
ny ch  i c i e rp i ących  Z łp .  3 , 000 .

Don i e ś l i śmy  wczoraj  o pochowaniu zwłok  ś. 
p .  T a d eu sza  G odyńsk ihgo ! pon io s ł  on śm ie r ć  
m ęc z e ń sk ą  za o jczyznę .  Dzi e r żawca  wsi G uj- 
s k a  pod K a łu szyn em , zacny spo ko jny ,  o d z n a ­
cz a ł  się gor l iwością  wsp rzy i ąniu  o jczyźn ie  i 
j e j  wa lecznym obrońcom.  W  zesz ł ą  sobot ę  
K o za cy  wpad l i  do lej wsi; i ak ież p ióro  zd o ł a  
d o k ł a d n i e  opisać ok ropnośc i  wywie r ane  p r zez  
t ych  ba rba r z yńc ów  ! zabi ia l i  włości an , m ę ż ­
czyzn i k o b i e t y ,  kłól i  n i ew inne  dz i a t eczk i ,  
wp ad ł s z y  do dworu  pas twi l i  się nad G odyA -

skun  , czego są ś lady poodc inane  p a l c e ,  ra • 
ny od pch n i ę ć  i s t rza łów !!! T e n  m ęc z en > , k  
p r z e t r w a ł  w ok ro pn yc h  boleściach p r zesz ło  
, P rj'>,wie*i°n.y do W a rsza w y ,  o d d a ł  d u ­

cha P R Z E D W I E C Z N E M U ,  maiąc lat 15. Zo- 
s t awi ł  ma ł ż o nk ę  1 l i cznych  p rzy i ac io ł  a ś m i e r i  
lego pol i czoną będz ie  do of iar  k rw ią  okopu-  
l ących ocalenie Ojczytzny, oraz p r ze k on a  L u ­
dy iak się Rossjanie  odznacza ia  b a r b a r z y ń ­
s twem.  - O n e g d a j  o d eb ra ny  list z W eg ie r  p o ­
nawia  w,esc o zbl i żeniu  s . j  T urków  ku D u n a ­
jow i. T e n ż e  l ist  zapewnia  że w W ęgrzech  b a r ­
dzo wielu obywatel i  i mie szkańców wszelkie-  
go s t a n u ,  s e r dec zn i e  sp r zy ia ią  t er aźn ie j sze j  
sp r awie  P o ls k i , i r adziby  sku t k i e m dowieś* 
tego przy  la z n ego życzenia .  N ie zawodną  iest 
wieść Że T u rcy  t e r az  z z i p a ł e m  żądai ą  ahy 
wznowi ła  się wojna z R ossją  ; zaczęto w wielu 
miejscach Państwa O lom ańskicgo  zb ie r ać  s k ł a d ­
k i  dla P o lsk i!  P ie rwszy  to p r z y k ł a d  aby M ar  
chom etam e  z t ak ą  życzl iwością spr zy i a ł i  C h rz e -  
sejanom,  P«Se ł  f r anc ;  w S t am bu le '  Hr ;  G w ilc- 
m ino  o twarc i e  o św iadczy ł  że na ród  iego spr zy -  
ia Po lakom i musi ich spr awie  dopeni agać; iego  u- 
wagi  sk u t kow a ł y  w Min i s t e r j um T u re c k i o m  i 
wznowi ły chęć S u ł t ana  woiowania z R o ssją  ; 
co ts» pi ze raz i ł o  Posła  Rossyj skiego iż co dz i eń  
w y sy ł a ł  gońców do P etersburga  donosząc  o 
grożąccin n i e b e s p i c c a e ńs t w i e ; nako n i e c  M i n i ­
s t rowie  f r ancuzcy  o ! w olal i  z acnego  G w ilem i- 
u a  k l ó ł y  ut rac iwszy ł a s k ę  swego M o n a r c h y ,  
s t a ł  się bozyszczein wszystkich F ra nc uzó w ,  wy- 
iąwszy zagorza łych  roial i s tów.  —  W e  F ra n c ji  
gdy dowiedz iano  s ię o zn i s zczeniu  ko rpusu  B o ­
żeno1, w ba rdzo  wielu nawe t  m a ł yc h  m ia s t ecz ­
kach oświecono domy .  S o w iń sk i  w P a r y tu  c ią­
g le  iv yd  a i e śp i ewk i  na rodowe  P o l s k i e ,  któż1® 
tak są r o zk o py w an e  żo wychodzą  z l i łogrnfj i  
po k i l ka  tys ięcy ex em p la r zy .  —  W  M u n ich »  
p r z y s z e d ł  do p a ł ac u  R ró l a  B a w a rsk ieg o  mło*
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d i i -n i e c  z chorągwią,prosząc /.by mu dozwolona  
tworzyć pułk ochotników i z ni 1. pośpieszyć  
Da wsparcie Polaków walczących wsprawie u- 
cięinigio 11 ej ludzkości .  Gazeta Berlin; dono­
sząc o tein zdarzeniu dodaie , że tego m ł o ­
dzieńca zaprowadzono do szpitala obłąkanych  

’ na  u my ś l e !—  Jzba Poselska uchwal i ł a,  że  od ­
tąd w dnie  Sobotnie na posiedzeniach tejże 
Jzby znajdować się maią Ministrowie,  dla da­
wania odpowiedzi  na zapytania Posłów i D e ­
putowanych.

K o le g ju m  K o śc ie ln e  G m in y  E w a n g ie l i c k ie j  
IV. A .  W y z n a n i a  w W  a r  sza  w ic .  Składaiąc  
najmocniejsze podziękowanie  tym osobom płc i  
obojga,  które w dniu 15 b. ni. obchód ż a ł o ­
bny w Kościele  Ewangiel i ckim N . A .  W y zn a ­
nia,  na pamiątkę pol eg łych w świętej walce za 
niepod leg ło ść ,  talentami swemi muzycznemi  
uświetnić r a c z y ł y ,  składa zarazem takowe i 
Szanownej Gwardji Narodowej która lak przez  
utrzymanie w czasie s łużby Bożej porządku  
iak i przez swą prawdziwie wojskową postawę 
tyl e do podwyższenia uroczystości  tego obebo* 
dli przyczyn i ła  się.

Z obowiązku s łużby moiej , wystawiony b ę ­
dąc do pilnowania wywożenia zarażonych C ho­
lerą  , iakoteż i zmarłych  na tę chorobę,  ma-  
iąc c z ę s t ą  sposobność być zarażonym tym niesz­
częśl iwym iadem ; ochraniał em się i ochra­
niam uży»an iem K r o p e l  A r o m a t y c z n y c h , kto-  
ł’e miewam gratis od W .  R o m a n a  właśc i c ie ­
la possesji Nr 2 0 1 (i przy ulicy Ż y z n a ,  za któ-  
rą ochronę oświadczam onemu z wdzięcznością  
Podziękowanie .—  P . M ic h a ło w s k i  f ) .  P .  C y r . 2 .

K o m i te t  R o zp o zn a w c zy .  W dalszym ciągu 
poprzednich swoich obwieszczeń  stosownie do 
Przepisów postanowienia Dyktatora z dnia 29  
^rudnia 1830 r. i rozporządzenia Rządu Na­
rodowego z d. I Marca r. b. ogłasza : iż z przej-  
rzauych papierów i wyprowadzonych indagacji

L

po dzień dzis iejs zy ,  następuiące osoby o nale­
żenie  do tajnej policji przed dniem 29 Listo: 
r. z. w Królestwie Pols: istnieiącej przekona-  
nemi i iako takie pod dozqr pol i cyjny z wy­
łączen iem od wszelki ch posad i urzędów pu­
bl icznych , oddanemi zostały.  T y m o w s k i  K a - 
zim ierz  lat 42 maiący,  Katolik,  żonaty,  rodem  
z  wsi P'jcice  pod W a r s z a w ą ,  dawniej w s ł u ż ­
bie Administracji  Wojskowej zostaiący,  na t e ­
raz Dzierżawca starostwa i wójtostwa w Ekono-  
mji P o m iech ó w  w Woiew:  P łock i em i tainże 
zamieszkały,  wzrostu miernego,  twarzy poc ią­
g łe j ,  czerwonej ,  włosów blond,  ł y sy ,  wąsy,  i 
faworyty rudawe. W końcń roku 1823 pozna­
wszy się z Nacze lniki em tajnej policji H e n r y  
k ie m  M a k r o t te m  przyiął  obowiązki  Aienta p ła ­
tnego , pobierał  zł .  110 mies ięcznie  , don is‘i ł  
ustnie i na piśmie o rozmowach iakie mógł  n- 
s łyszeć  bywaiąc po szynkowniach,  bil lardach 1 

na balach,  tudzi eż  o zdarzeniach iakie dostrze­
gał  po ulicach miasta.  Wszczególnośc i  don ios ł  
Makrotlowi o schwytaniu Deze i t era  z Wojska  
Polskiego u I ia p l iń sk ie g o  piwowara przechowu­
jącego sj£, a poznanego i przytrzymanego przez  
Podofficera tegoż pułku,  który to wypadek iak  
powszechnie  wiadomo b y ł  powodem wyrządze­
nia gwałtu ob ywate lom,  u których tenże D e ­
zerter p r z e b y w a ł ,  przez przymuszenie  ich do  
robienia taczkami,  na publ i cznym placu. T r u ­
dn i ł  się przytem 7y m o w s k i  doinowcmi inte-  
ressami M a k r o t t a .  W  obowiązkach takowych  
przesz ło półtora roku zostawał ;  i po wyieź -  
dzie z Warszawy już się tern więcej trudnić  
zaprzestał .  (O innych natąpi uwiadomienie . )

Gazety Parysk ie  donoszą że Cesarz M i k o ­
ł a j  o świadczył  S u ł t a n o w i  iż na należną w y ­
p ła t ę  od rządu Tureck iego  zaczeka ics zcze  
przez półtora roku.  —  Lord P a lm e r s to n  ( d o ­
noszą gazety P, .ryzkie)  o świadczył  Xciu E s t e r ­
h a zem u ,  że  Cesarz A u s t r j a c k i  nie może eiy
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i u ż  o c i ą g a ć  w o ś w i a d c z e n i u  s i ę  za P o ls k ą  c h o ­
c i a ż b y  s i ę  t e m u  j e s z c z e  s p r z e c i w i a ł  X ż e  M e -  
t c r n i c h , —  P e w n y  b o g a t y  I r l a n d c z y k  z n a c z n ą  
s u m m ę  p o s ł a ł  K o m i t e t o w i  L o n d y ń s k i e m u  z b - e -  
r a i ą c e m u  s k ł a d k i  na  w s p a r c i e  n a r o d u  P o l s k i e ­
g o .  K o m i t e t  P o l s k i  w P a r y ż u  o g ł o s i ł  3c ią  l i ­
s i e  s k ł a d k i  w y n o s z ą c ą  do  k o ń c a  z. m .  2 0 0 , 0 0 0  
f r a n : ,  s p o d z i e w a i ą  się  ż e  do  t ego  K o m i t e t u  
p r z y b ę d ą  z n a c z n e  s u m m y  z p r o w i n c j i .  —  G a ­
z e t a  B e r l i ń s k a  Fosa  d o n o s i  z W i l n a  d .  18 z.  
m . ze  z w i ą z k i  t e g o  m i as t a  z i n n e m i  p r o w i n c j a ­
m i  L i t w y  b y ł y  p o w i f k s z e j  c zę śc i  p r z e c i ę t e ,  
p r z e t o  u w a ża ć  ie m o ż n a  b y ł o  w s t a n i e  o b l ę ­
ż e n i a  p r z e z  p o w s t a ń c ó w . —  K o m i t e t  Po l sk i  w 
P a r y ż a  t r u d n i  s i ę  t e r a z  s z cz e g ó l n i e j  t y m  ż e ­
b y  t a m e c z n e m u  P o s ło w i  P o l s k i e m u  w y s t a r a ć  
s i ę  o u r z ę d o w y  c h a r a k t e r  P o s ł a  w e  1 ' r a nc j i  i 
w A n g l j i . —

D O N I E S I E N I A .
U r z ą d  M u n i c y p a l n y  M.  S.  W a r s z a w y .
Podaiąc  do wiadomości  publ icznej  że następuiące 

b i le t y  zas tawne lombardowe iako t o :  N r  10.074
na z ł p :  60. N r  6,793 na z łp :  200.  Nr  9,484 na z ł :  
150.- Nro 801, na z łp :  310.  Nr  350,  na złp:  220 
Ń r  351,  na z łp :  180 ,  Nr  3,437 , na z i f :  20. Nr  
9 ,441,  na z łp :  150. Nr  8,460.  na z ł p :  350.  Posiada­
czom tychże zag i nę ł y,  wzy wajlcażdego w czyich r ę ­
k u  takowe znajdowaćby się mogły ,  ażeby w pr ze ­
ciągu sześciu t ygodui  od da ty ,  a najdalej  t)° dnia 
24Czer :  Ma ja r .  b.  do Dyrekcj i  L omb ar du  Miasta Sto­
łec zne go  Wa rs z awy  w Ratuszu G ł ó w n y m  przy u l i ­
cy Senatorskiej  posiedzenia swe odbywaiącej ,  z g ł o ­
s i ł  się i prawo posiadania onych u d o w o d n i ł ,  po u- 
p łyn ien i u bowiem terminu wyżej  oznaczonego,  nowe 
bi le ty  zas tawne w miejsce zagubionych i f anty w za ­
stawie będące t y m  iedynie esobom za opłaceniem 
pr zypada iacych naleźytości  wydane  zostaną,  których 
nazwiska  w Księgach Dyrekekcj i  L omb ar du  są za ­
p i s a n e .   P r ez yd en t  W g g rzeck i .—  Sekretarz  Jene-
ra lny  G. Jahołkowski.

Apparata  do K Ą P I E L I  K R O P I S T E J  (90 minut  
2  2 garcami w o d y )  W a n n y  do kąpiel i  większe i mniej ­
sze.  Wan ien ki  do nóg moczenia.  Miednice różnej  
wielkości ,  Apparata  do kadzenia ,  Manierki  l akiero­

wane  ze 6tosownemi l i tografjami:  Kuchni e  polowe,  
talerze blaszane i t.  p. przedmioty nabyć można w 
fabryce Wyr obów Metalowych i Lakierowanych przy  
ul icy S. Krzyskiej  Nr 1337. Obsta lunki  na wszelkie 
w yroby z blachy,  miedzi ,  cyny,  bronzu i t  d.  Repe­
racje przyimuią  się tamże.

Skradzione zostały:  1) Naszyjnik z korafów rznie-  * 
tych z krzyżem lakiinże,  7)  .Łańcuszek z ło t y  p ó ł ­
tora ł okciowy z żelaznym krzyżem,  3) kolczyki  że­
lazne p od łu żn e  na z łotych kółkach z pe rełkami :  ; 
tudz i eż  4)  pierścionki:  a) 2 z ło te  iubi leuszowe nie­
biesko einal jowane:  b) ieden z 3ina brylancikami  i 
2ma turkusikaini  c) w forinic t u r bana ,  d)  z 2ina r ą ­
czkami i 2ina turkusikaini ,  e) z turkusem obsadzo­
nym raucikaini ,  f) z chryzopasem,  g) z karnjolein 
emal jowany w desseń,  nakemiec h) 2 żelazne małej  
wartości .  Uprasza się o doniesienie do Kurj :  War :  
zapewniaiąc  wdzięczność i nagrodę.

W dniu  onegdajszym idącemu z Tręback i e j  na 
Nowy Świat  z g i ną ł  Z E G A R E K  zło t y repet jer  da­
wnego fasonu,  koperta  w kanty p ó ł  o kr ąg ła ,  z cy­
ferblatem einal jowym przy nim b y ł  Ł ańcuszek  wło-  
siany 7, żó ł t ym kluczykiem z ło t ym i S z y b e r e k A . N .  
Łaskakawy znalazca raczy oddać pod Nr 1294 przy  
ul icy Nowy Świat  do J P .  Normark.

I nteresowaną  Publ iczność zawiadamiam iż w d- 
27 b. m. i r .  o gods 2 z po ł udn ia  i dni  nas tępnych 
przez  publ iczną  l icytacją w Mieście Sochaczewie od­
być się maiącą bydł a  rogategojsztuk 70, między k t ó ­
re in k rów dojnych 28 polskich i hol lenderskich się 
znajduie  koni  sztuk 36 różnej  mascP między tein!
4  cugowe maści kasztanowatej ,  sprzedane z o s t an ą  

Erazm Ż e i n  b r o w s  k i  Komornik .
Uwiadamia się ninrejszem iż z dope łn i onego zg­

ięcia Koni 4  z zaprzęgą  i Bryczką na rysoraeh,  u* 
T a r g u  Muranowskim zwanym d. 20 m. i r .  b. ogo* 
3ej po po ł udn iu  przez publ iczną  l icytacją więcej 
dającemu i przybicie ot rzymuj ącemu sprzedane zo­
staną.  Wojciech J a n o w s k i  Komornik.

Świeży t ranspor t  cienkich C H U S T E K  kaztnirko* 
wych i czerkasowych w pi ęknych kolorach,  różu*) 
wielkości  oraz Kajsertucl i ,  I l radedain i Cz er k as y" 0- 
letnie mu nd u ry  dla Gwar dj i  Narodowej  p r zy da t "e> 
iako też  Kassinet," p rz y by ł  do Sk ła du  Lipkowski*'  
gó przy  ul icy Senatorskiej  obok handlu  P.  D o b r y  
cza, które  za potnierne ceny sprzedawać się będA

Dziś  rano ciepła sto. 6. Wczoraj  w potu:  11.
T E A T R  NARÓD:  Ju t ro  S re k a  i to d i ie j .


